
Szanowni Państwo, 

 

Bardzo zachęcam Rodaków Montrealu do przeczytania krótkiego a doskonalego art. Pana 

Zbigniewa Małeckiego na str. 9 kwietniowego Biuletynu. 

Polonia w Montrealu, działająca dotąd przez organizacje, nie funkcjonuje jak należy. 

Przykład społeczności żydowskiej, zorganizowanej znakomicie i dlatego osiągającej 

znakomite wyniki jest aż nadto wymowny. Tam członkami są poszczególni ludzie, 

mający prawo głosu, a nie tylko organizacje jak u nas, których Zarzady mają i tak dosy] 

własnej pracy. 

 

Anna Wybranowska 


